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w postaci próchnicy nagromadzonej tamże cza-
sen do kilkuset lat, dzięki której uzyskujemy
na takich nowinach właśnie owe wspaniałe
plony, tak też i nawet po kilkuletnim trwaniu
sztucznej łąki czy pastwiska na miejscu zaora-
rrych dawniejszych użytków zielonych zbierze się
w glebie pewna ilość nowej próchnicy, dują-
cej się uruchomić przez ponowną orkę i uprawę
roślin zbożowych, czy przemysłowych. Ten fakt
był przecież genezą powstawania teorii W i 1 i a-
ll1 s a o poważnej roli przemiennych ląk czy
pastwisk dla zwiększenia urodzajności zienli.
Nie miejsce tu w ramach mego artykułu na bliż-
sze omówienie tej tak ważnej sprawy, to też
pragnących się z tym przedmiotem bliżej za-
znajonić odesłać muszę do dzieł tegoż lrczo-
nego.

Opierając bazę paszową na łąkach należy
uwzględnić w planie użytkowania 1ąki Iakże

i odpowiednie przeprowadzenie zbioru i jego
przechowanie. I tak sprawa zostala już odpo-
wiedninri badaniami dostatecznie dobrze prze-
studiowana, tak że dzisiaj możemy już uni-
knąć strat, dochodzących w zlych lvarunkach
klimatycznych do 500/o i powyżej, jakie dawniej-
szymi czasy skutkiem niewłaściwie przepro-
wadzonego zbioru, czy złego przechowania
zebranego plonu rolnicy nasi ponosili.

W wyniku powyższych rozważań przyjść na-
leży do wniosku, ze w naszych trwałych użyt-
kach zielonych mallly istotnie pierwszorzędny
nateriał na należyte zaopatrzenie bazy paszo-
wej, który przy ich należytym zagospodarowa-
niu, dawać nam może w dwójnasób tyle jednos-
tek pokarmowych i strawnego białka, ile do-
tychczas mogliśrny z wielkim trudem uzyskać
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W związku z postępującą zmianą stosunków
polityczno-społecznych na wsi polskiej, zmienia
się nie tylko typ naszych gospodarstw wiejskich,
a co za tym idzie i hodowli, lecz również znliany
te rzuIują w sposób bezpośredni na zagadnienie
zwierzęcych chorób zaraź|iwych oraz la zagad-
nienie doboru odpowiednich metod ich zwalcza-
nia. Nowy typ gospodarstw wiejskich wytworzył
nowe, nieznane nam dotychczas walunki hodo-
wli, Zmiany te może najjaskrawiej dają się ob-
serwować na odcinku hodowli świń.

Organizacja gospodarstw kolektywnych, du-
żych hodowli PGR, Tuczu Przemysłowego
i Spółdzielni Produkcyjnych, były to do niedaw-
na zagadnienia zgoła nowe, do których nie by-
liśnly dostatecznie przygotowani. Niedostate-
czny postęp w naszej hodowli w ostatnich latach
w dużej mierze znajduje uzasadnienie również
i w tym, że zarówno służba zootechniczna jak
i weterynaryjna stanęły wobec nowych zagad-
nień, z którymi nie zawsze mogła sobie skute-
cznie poradzić.

Metody walki z pomorem świń są do dziś w ca-
lyrn świecie ,lłiejednolite i przy żadnym nloże
schorzeniu nieodpowiednio zorganizowana wa1-
ka z chorobą zarażliwą nie daje sig w hodowli
tak we znaki, jak ma to miejsce przy pomoIze
świń. Wystarczy nadmienić, że pomór po pierw-
szym stwierdzeniu go w Ameryce w ubiegłynl
100-1eciu rozpowszechnił się jllż w króikim sto-

sunkowo czasie na całą kulę ziemską, stanowiąc
poważne niebezpieczeństwo zwłaszcza dla dużych
hodowli świń. Sprawa ochrony świń przed po-
filorem ma dla nas szczegóIne znaczenie z lwa-
gi na organizację dużych hodowli, dla których
pomór stanowi grożne niebezpieczeństwo, gdyż
w ciągu krótkiego czasu bez odpowiedniej ochro-
ny może zniszczyć najlepsze chlewnie. Przystę:
pując do zagadnienia walki z pomorem świń,
wspomnę tylko o dotychczas stosowanych me-
todach zwalczania pomoru, a omówię szczegó|o-
wo sprawę 1ikwiclacji pomoru przy użycits szcze-
pionki z fioletenl krystalicznym C. V.

Próby 1ikwidacji pomoru przy pomocy wybi-
jania sztuk chorych oraz szczepienia surowicą
sztuk zagrożonych da w Polsce względnie za-
dawalające wyniki. P y stosowaniu tej meiody
w ciągu wielu lat udało się z pewnym powodze-
niem uniknąć większego rozprzestrzenienia za-
razy, tym nie mniej jednak coroczne straty po-
wodowane pomorem były dość znaczne. Metoda
ta przy dawnej gospodarce drobnej hodowli przy-
czyniła się do ograniczenia większego rozprze-
strzenienia polxoru, jednak nadzieje na likwida-
cję pomoru były raczej znikome. Stosowana
w niektórych państwach metoda szczepień czyn-
nobiernych z użyciem pełnozjadliwego zarazka,
spowodowała znaczne rozprzestrzen,ienie się po-
tnoru i stworzenie niewygasających ognisk, co
pociągało za sobą konieczność nieustających
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szczepień p. pomorowych. Metoda ta doprowa-
dziła w niektórych krajach do paradoksalnej
wprost sytuacji i tak np. w Stanach Zjednoczo-
czonych już w roku 1932 produkowano ponad
rnilion litrów surowicy przeciwko pomorowi ce-
lem ustawicznego przeszczepiania całego pra-
wie pogłowia świń. Nic też dziwnego, że w osta-
tnich latach większość badaczy skierowała swe
wysiłki w kierunku opracowania skutecznych
lnetod walki z pomoreln bez konieczności wpro-
wadzania w teren zjadliwego zarazka. Spośród
wielu szczepionek, z ktorymi przeprowadzanl od
szeregu lat próby w różnych krajach, najwięk-
sze dotychczas lznanie zdobyła sobie szczepion-
ka z krystalicznym fioleiern (C.V ) sporządzona
wg Dorset'a wmodyfikacji jego u/spółpra-
cowników Thutley'a i Cole'go. W Związ-
ku Radzieckim prace nad szczepieniem p.pomo-
rowi świń były prowadzone również od dawna.
W 1946 r. laureat Nagrody Stalinowskiej akade-
nik Kulesko otrzymał skuteczną szczepion-
kę z fioletem krystalicznym.

Dla wyczerpującego i krytycznego przeanali-
zowania walki z pomorem świń w Polsce w cią-
gu ostatnich lat przy pomocy szczepionki C, V.
konieczne jest omówienie następujących zagad-
nień:

1) Wyniki prac i doświadczeń laboratoryjnych
ze szczepionką C. V.

2) Sytuacja epizootyczna kraju na odcinku
pomoru w latach |947-53.

3) Wyniki stosowania szczepionki C. V. w te-
renle.

4) Omówienie całości akcji i wytyczne do dal-
szej walki z pomorem.

Wyniki prac i doświadcze
ratoryj n y ch ze szczep i on
Prace doświadczalne ze szczepionką C. V. pod-

jęte zostal w Polsce w 1947 roku, a więc w oko-
ło trzy lata po obszernych doświadczeniach C o-
lego, przeprowadzonych na tnateriale 15848
sztuk świń. Celem uniknięcia zawodu i nie-
powodzeń, zdarzających się przy szablonowynr
wprowadzeniu biopreparatów zagranicznych w
nowe środowisko, przeprowadzono początkowo
szereg prób laboratoryjnych. Pierwsze prace
miały na celu stwierdzenie, czy wyprodukowana
przy użyciu naszego wirusa pomoru szczepionka
okaże się skuteczna i nieszkodiiwa i jaką da od-
porlość w odniesieniu do pomoru występującego
w Polsce. Wyniki odnośnych prac wstępnych
nliały służyć za podstawę do dalszego postępo-
wania i ewentualnego zastosowania szczepionki
w terenie.

Wyprodukowana u nas szczepionka okazala się
w pełni nieszkodliwa. Przeprowadzone liczne
próby przy ponocy szczepień podskórnych, śród-
skórnych, domięśniowych i dożylnych w dawkach
od 1 ml do 200 ml na sztukę wykazały pełną nie-
szkodliwość szczepionki. świnie poddane szcze-
pieniom C. V. nie wydzielały wirusa po dokona-
nych szczepieniach i nie były zdolne zatazić in-
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nych świri poz.ostających we, wspóInynl poql_e_
szczeniu, a nie szczepionych uprzednio C.V,
Sprawa odporności, jaką wywoluje produkowa-
na przez nas szczepionka, jest przedmioten sta-
łych prac. Zalączona r-riżej tablica ilusiruje sta-
ły choć powolny postęp wyrażający sig lv ciąg-
łym podnoszeniu wartości produkowane.i szcze-
pionki.

Skuteczność szczepionki C. V. p-]<,cr pomorowi świri
na podstawie doświadczeń laboratoryjnych w latach

1948-1953.

Dawka szczepionki C, V.

5 ml/szt,
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Jak widać z przytoczonych wyżej cyfr dośrviad-
czenia przepror,rradzone na materiale ponacl
1000 świń w skali laboratoryjnej wykazały rvyso-
ką wartość uodporniającą szczepionki, gdyż ptzy
stosowaniu normalnych dawek tzn. 5 lub i0 rnl
na l sztukę uzyskiwano od 86 do 94 0/o orlptlr-
ności. Próby użycia wirusa krajowego do pro-
dukcji szczepionki daly wyniki wątpliwe; oirz,1,-
mano szczepionkę o znacznie niższej wartości
w porównaniu ze szczepionką produkowaną na
szczepie wirusa ,,z" (pochodzenia zagranicz-
nego) . Przeprowadzone próby uodpornienia świń
przy pomocy szczepień śródskórnych zmniejszo-
nymi dawkami szczepionki C.V. nie dawaly wyni-
ków pewnych ani też stałych i z tych względów
metoda ta nie zostala wprowadzona do szerszego
stosowania w terenie. Stwierdzono, że czystość
gliceryny i,rodzaj użytego do produkcji fioletu
krystalicznego posiadają zasadnjcze znaczenie
i wpływ na wartość produkowanej szczepionki.
Szczepionka produkowana na etylenglikolu z uży-
ciem fioletu krystalicznego Du Pont wykazała
wysoką wartość uodparr-riającą.

Doświadczenia kontrolne przepfowadzone w
skali laboratoryjnej na dużynl materiale świń wy-
kazaly wielokrotnie, że świnie słabe, charłacze,
silnie zarobaczone, chore iip. uzyskiwaly po
szczepieniach C.V. odporność niską 1ub w ogóle
odporności nie nabywały.

a epizootyczna kraju Ila
pomoru świń w latac1l

1947 - 53.

Wychodząc z założenia, że pierwsze próby
laboratoryjne oraz pierwsze wyniki szczepień
w terenie decydować będą w dlżej mierze o po-
wodzeniu akcji walki z polTlorem świń przy
pomocy szczepionki C.V. w czasie trwania pierw-
szych doświadczeń oraz w pierwszych laiach

Sytuacj
odcinku
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stosowania szczepionki C.V, w terenie śledzi-
liśmy pilnie sytuację epizootyczną na odcinku
pomoru, gdyż z jednej strony wpływało to
w znacznej nrierze na uzyskiwane wyniki akcji,
z drugiej strony miało służyć jako cenny ma-
teriał do dalszego prowadzenia akcji z tswzględ-
nieniem środowiska, w którym zdecydowało się
na wprowadzenie nowego biopreparatu, Poniższe
tablice ilustrują przeciętny poziom nasilenia po-
lIoru w kraju w otnawianym czasokresie.

Wykaz nasiilenia pomolu w latach 1947-1953
wg statystyk Mini§erstwa Rolnictwa '

19łE
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łź3ł§6lEsJoll/,e
Wykresy ozynnych ognisk pomoru świń w lratach 1947-48-49

w zest3wieniu miesięcznym,

WykIeSy nowowykrytych ogn,isk
w zestawigniu

pomoru świń W lata,oh 1950-51
niesięcznym.

/z3ł567rgr9rrr.
W]r'kre§y nowowykrytych ognidk porroru świń w latach 1952-53

v/ zesta\ry,ieniu mie§lęcznym,

l94, ł9ł, f9ł9 |9ro fegł 19, ,łJ5

Krzywa ogólnej ilości nlciwowykrytych ognisk pomoru
w latach 1947-53

Przytoczone zestawienia nie dają dokładnego
oświetlenia sytuacji epizootycznej poszczegó1-
nych terenów, w których siosowano szczepionkę.
Jeśli się jednak zważy, że źrodłern pon]oru u nas
są w zasadzie drobne gospodarstwa t z ntch
pomór,,promieniu je" do dużej hodowli, tcl
w tej interpretacji zagadnienie pomoru sprowa-
dza się do choroby w pewnym sensie terenowej ,

a przytoczone wykresy są obrazem ogólnego
nasilenia tej choroby w skali krajowej i równo-
cześnie charakteryzuj ą do pewnego stopnia wa-
runki środowiska, w jakim zastosowano szcze-
pionkę C.V. Szczepionkę bowielll w onlawianych
latach stosowano wylącznie prawie w masowej
hodowli świń, której zapieczem hodowlanynt
był teren, a poza tyrn przede wszystkim w tere-
nach zagrożonych pomoreln. W omawianyln
czasie sytuacja epizootyczna kraju na odcinku
pomoru pozostawała niejako niezależna od akcji
walki z pomorem przy pomocy C,V. w dużych
obiektach hodowlanych. Szczepionkę C.V. wpro-
wadzono do stosowania jako szeroki ekspery-
ment terenowy w dużej hodowli i dlatego nic
mogło to mieć bezpośredniego i decydującego
wpływu na ilość pomoru w ogóle. Można nato-
miast mówić o za|eżności odwrotnej t. zn. że
zmienna ilość pomoru w terenie stanowiła zmien-
ne zagrożenie dużej hodowli zwłaszcza Tlczls
Przemysłowego, a w pewnym sensie również
i PGR, czego ostatecznym wyrazem bylo środo-
wisko, w którym stosowano szczepionkę C,V.
W omawianym okresie w hodowli drobnej walkę
z pomorem prowadzong wg metod praktykowa-
nych u nas od szeregu lat t.zn. przez wybijanie
sztuk chorych z równocżesnym szczepieniem
surowicą p.pomorową pogłowia zagrożonego.
Jak już wspomniano metoda ta przez wiele lat
ze względnym powodzeniem zapobiegała więk-
szytn epizoocjom pomoru, tym nie mniej dziś
z perspektywy około 30 lat stosowania tej metody
musimy przyznać, że stwarza ona znikotne ntoż-
liwości likwidacji pomoru.

Wyniki stosowania
szczepionki C. V. w terenie

Zachęcające wyniki doświadczeń 1aboratoryj-
nych skłoniły do zastosowania w roku 1948
szczepionki C.V. na terenie S-ciu powiatów za-
grożonych pomorem. Otrzymane dobre wyniki
pierwszych szczepień w terenie dostarczyły ma-
teriału do szerszego zastosowania szczepionki
w roku 1949 na terenie kilku wojewodztw w ma-
jątkach PGR, a w roku 1950 na terenie calego
jl:ż prawie kraju w dllżych hodowlach świń
za'równo PGR jak też Tucztl Przemysłowego.

W pierwszych okresaclł praktyki terenowej
stosowano szczepionkę z zachowaniem jak naj-
większych ostrożności ściśle z przestrzeganiem
odnośnych przepisów i zarządzeń. Pierwszy
okres prób terenowych należy ocenić jako bardzo
pomyślny. 950 ,roku na
ilości zużyt i ocenia się
poddanych na ponad 1

, |949
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sztuk. Mimo tak znaczne1, jak na początek,
ilości świń objętych szczepieniami do jesieni
1950 roku nie notowano żadnego wypadku konr-
plikacji 1ub niepowodzeń zastosowania ;zcze-
pionki, jako też nie zgłoszono wypaclków prze-
łamania odporności poszczepiennej. Późną jesie-
tlią i w okresie zimy 1950 roku zgłoszono pierrv-
sze wypadki zachorowań świń w kilkarraście
dni po zastosowaniu szczepionki C. V. oraz po-
jedyńcze przypadki przełanrania odporności po
uplywie 3 tygodni po dokonanych szczepieniach,
co zdarzyło się wyłącznie w chlewniach Tuczu
Przemysłowego. Przy bliższej analizie poszcze-
gólnych przypadków r,vybuchu pollloru w chlew-
niach mimo stosowania szczepionki okazało się,
że nie zawsze szczepionka była stosowana z za-
chowaniem należytych warunków. I tak były
wypadki stosowania szczepionki w chlervniach
w których ponlór istniał od kilku tygodni przecl
szczepieniami w postaci poronnej, trudnej do
rozpoznania, dającej co pewien czas pojedyńcze
upadki. Zdarza|o się również, że ujenlne wyniki
szczepień otrzymywano w hodowlach dotknię-
tych innymi schorzenialni, jak ostra postać
salmonellozy, grypa itp. Bez r.i,zględu na okolicz-
ności, owy niedo-
skonał ionk warun-
kach j nia liwości
wywoł szt edosta-
tecznej odporności, która na skutek uzjadliwie-
nia zarazka bywała przełanlywana, co w konsek-
kwencji prowadziło do wybuchu pol]loru w chlew-
ni uprzednio szczepionej.

Jako przyczynę sporadycznych
niepowodzeń stosowania szczepionl<i
czu Przemysłowym jesienią 1950 r.
trywać następujące czynniki:

przypadków
C. V, ,,v Tu-
należy upa-

gęszczanie chlelvni, zle warutllii higieniczne,
wilgoć, zla wentylacja itp. stanowiły zespól czyn-
ników znlrriejszających biologiczną odpornclść
organizmu i sprzyjały przełatnyrvaniu odporno-
ści poszczcpiennej.

Powyższe czynniki decydowaly w główncj
tnierze o niedostatecznych wynikach pierwszegcl
zastosowania na szeroką skalę szczepiorrki C.V.
w chlewniach Tuczu Przetllysłorvego w l950 ro-
ku. Pierwsz e życia szcza,
pionki C. V. Przeniysło-
1,,,yttr w 1950 nas od dal-
szego stosowania szczepiollki na szeroką skalę w
clużych hodowlach śrviń na terctlie całego kraju.
Ministerstrvo Rolnictwa, wychodząc ze słuszlrych
założeń, zdecydowało lt, akcji walki z pomorelll
l<ontynuować zapclbiegattie pollrorowi przy polllo-
cy szczepionki C. V. Pierwsze wypadki 1950 roku
były tylko tnateriałenl, któr1, posłużył jako cenny
wskaźnik do stosorł,ania szczcpionki z zachowa-
niem należytych ostrożności. Dalszy przebicg
akcji rvalki z polllol-et]l w dużych hodowlach
świń potwierdził pierwsze cloświadczenia oraz
obserr.vacje terenorve z pierwszych wypadl<ów
stosowania szczepionki na szeroką skalę. W la-
tach następnych od l95l - 1953 r. obserwowa-
no na ogół dość dobre wyniki szczepień C. V,
I1ość upadków z powodu ponoru w dużych ho-
dowlach znacznie spadła. Jeśli dziś porównać
straty i trudności na odcinku masowej hodowli
świń w latach 1947 i 1948, z latami 1951-1953
tlie trudno stwierdzić, że ponlór lv ostainich la-
tach w masowej hodowli stanowił w stratach
pozycję stosunkowo rnałą i wręcz znikoltlą w po-
równaniu do pierwszych lat ntasowego tuczu.
W roku 1952 istniały w Tuczu Przetllysłowytll
nieliczne zalcdwie pojedyńcze ogniska polltoru.
Jeśli się zważy, że zużycie szczepionki C, V,
rv il,gh 1atach zrlacznie wzrosło, a szczepietliatlli
objęte zostały prawie wszystkie obiekty dużej
hodowli, przyznać lrrusitlty, że sz.czepirlrrka C. V.
dała nam cenną pol-lloc w zabezpieczeniu Illaso-
wej hodowli przecl pol-]1()rel1l,

Z odnośnych zestawień statystycztrych wy-
nika, że ilość ponloru lla teretlie kraju ulega
wahanionl, tyln nie nlrliej jednak nasilenie po-
tlloru utrzyInuje się w granicach okolo 200 ognisk
mniej więcej stale. Statystyka nie obejnluje
prawdopoclobnie całości istniejących rv terenie
żrodeł polnofu, l<tóre ustawicznie zagrażalą clu-
żej hodorvli. Należy rvięc przyjąć, że zagrożenie
tnasowej hodorvli świń zrvłaszcza Tuczu Prze-
tnysłowego pollloru jest na ogół stałe, lnilllo to
jeclnak - jak rvspolnniano - straty z powoclu
pofl]oru w ostatnich latach znacznie z:llalały.
Przypisać to llależy tlwoltl czynnikottl: pierw-
szy - to poprawa stanu saIlitarno-weteryllaryj-
nego i zootechnicznego tucztt, drugi, nloże naj-
ważniejszy, stanowi zabezpieczenie przed polllo-
renr prawie calości pogłowia przy polllocy szcze-
pień C. V. Jeśli się bowietn z,waży, że do stoso-
wanych dotychczas tnetocl walki z pollorem przy-
byla tylko szczepiotlka C. V., to niewątpliwie za-

a) szybki rozwój Tuczu Przelnyslowego nie
strvarzal należytych warunków do zachówania
clstrożności kwarantatrnowych, co powodowało
stały dopływ materiału terenowego, stanowią-
cego nierzadko niebezpieczeństwo zawlekania po-
lnoru lńłraz z nowo zakupionyrrl' .rl.uUn,,,1 rrlprcl-
wadzonymi do chlewni.

uma czepień świri Tuczu
go p szczepionl<i C. V.
yt p stosowaniu szcze-

pionki w nieodpowiednich warunkach, bez do-
kładnej analizy środowiska i bez zachowania na-
leżytych ostrożności. Stosowanie szczepionki
u świń, wśród których zn nosi-
ciele pomoru stanowiło wV-
buchu epizoocji po dokon h. '

c) skupywanie świń do tuczu na wolnym ryn-
ku powodowało nierzadko kompleiowanie llate-
riału słabego, niewyrównal]ego, a niekiedy rla-
teriału wyselekcjonowanego z clrobncj hodowli.
Materiał taki nie stanowił pogłowia nadającegcl
się do szczepienia C. V, i był przyczyną niepo-
myślnych wyników szczepień.

d) jesienne transporty, liczne przerzuty świń,
a niekiedy młodych prosiąt, zfiiana karnly i nie
zawsze najlepsze warunki tuczu, jak zbytnie za-
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sługą tej szczepionki jest znaczny spadek strat
w dużej hodowli z powodu pomoru. Dla całości
obiektywnej oceny omawianego zagadnienia nie
można przemilczeć faktu,że i po roku 1950 zda-
rzały się wypadki niepowodzeń szczepionki C. V.,
które jednak należy traktować jako odosobnione
i w ogólnym bilansie nieliczne. Ptaktycznie rzecz
biorąc, obecnie w dużych hodowlach, poza wy-
jątkowymi wypadkami, przy należytym zastoso-
waniu surowicy p. pomorowej i szczepionki C, V.
pomór przestaje być problemem.

W wypadkach wybuchu pomoru w chlewni
po uprzednio dokonanych szczepieniach C. V.,
obserwuje się zazwyczaj pfzebieg nietypowy,
znacznie łagodniejszy, a upadki ograniczają się
do nielicznych padnięć i często jednorazowa se-
lekcja opanowuje syiuację. Nierzadkie były przy-
padki, w których do chlewni szczepionych C. V.
wprowadzono nowe sztuki, wśród których po
pewnym czasie wybuchał pomór i ograniczał
się do pogłowia nieszczepionego, co jest wyra-
zem dobrej odporności nabyiej po szczepie-
niach C. V.

Wypadki nieporł,odzeń stosowania C. V. na-
\eży ująć w dwie grupy:

Do grupy pierwszej zalicza się przypadki wy-
buchu pomoru w kilka lub kilkanaście dni po za-
stosorł,aniu szczepionki; należy je przyjąć jako
wystąpienie istniejącego już w chlewni polloru
w czasie szczepień, względnie zakażenie chlew-
ni w czasie lub po szczepieniach przed okresellr
pojawienia się odporności poszczepiennej.

Do drugiej grupy należą przypadki wybuch.l
pomoru po upływie 3 tygodni po dokonanych
szczepieniach, które należy odrrieść do przeła
mania odporności.

Przypadki pierwsze nie wymagają konentarzt,
i są wynikienl braku ostrożności w stosowaniu
szczepionki, jak również braku nletod diagnos-
tycznych pozwalających wykluczyć nosicieli po-
moru od dalszej hodowli przed zamierzonynli
szczepieniatni C. V. Sprawa przelanania odpor-
ności nie jest clziś dostatecznie wyjaśniorla i rvy-
maga dalszych badań. W pewnych okoJicznoś-
ciach mogą zdarzyć się przypadki niedostatecz-
nej odporności indywidualnej, co jest zjawis-
kiem biologicznym. Załamanie się jednak od-
porności w całych chlewniach nie jest zjawis-
kiem prostym. O podobnych przypadkach wspo-
minał już w 1943 roku C o l e, kiedy z około
300 chlewni służących jako obiekty doświadczal-
ne, jedna chlewnia zoslała opanowana przez
pomór mimo szczepień C. V., co C o 1 e tłumaczył
krótko ,,od szczepionki nie można zbyt wiele żą-
d,ać", gdyż w omawianej chlewni stwierdzono
różycę, grypę itp. Dziś w świetle doniesień os-
tatnich lat na temat odmiennych wariantów inr-
munologicznych wirusa polToru świń sprawa cał-
kowitego przełamania odporności poszczepien-
rlej nie może być traktowana zbyl pobieżnie. Jak-
kolwiek brak w tej chwili dowodów, że na tere-
nie Polski występują rozmaite warianty wirusa
pomoru, tym rlie mniej obserwclwane przypadki

przełamania odporności po szczepieniach C. V.
oraz sygnalizowane kilkakrotnie słabe wyniki sto-
sowania surowicy p. pomorowej, nakazują zacho-
wanie dużej ostrożności w postępowaniu z nie-
którymi ogniskami pomoru. Nie jest bowiem wy-
kluczone, że możemy natrafić na nieoczekiwane
trudności w walce z pomorem, jak to zdarzyło
się we Francji, Niemczech i Czechosłowacji.
W takim wypadku biopreparaty nasze okazaó się
mogą istotnie słabiej skuteczne, co wymagałoby
szybkiego przestawienia produkcji na preparaty
poliwalentne antygenowo.

W omawianiu wyników stosowania szcze,
pionki C. V. w terenie ograniczam się przeważ-

lizy tej akcji na terenie Tlczu Prze-
, gdyż ten odcinek masowej hodowli
ajtrudniejszy do zabezpieczenia przed

pomorem ze względu na stałą płynność materia-
łu hodowlanego niewiadomego pochodzenia, no-
sząćego w sobie często możliwość zwalczenia
pomoru który daje się stwierdzić dopiero w tu-
czarni. Jeśi się weźmie pod uwagę, że w ciągu
ostatnich czterech lat (1950-1953) około 900/o
pogłowia tuczu przelnysłowego poddawano szcze-
pieniom C. V. gdyż tylko w nielicznych okręgach
z powodu braku zagrożenia pomorem szczepie-
nia stosowane nie były, to wzrost ilości sztuk
objętych szczepieniami wg posiadanych danych
przedstawia się następująco:
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Dla naświetlenia sprawy przypadków niepo-
wodzeń stosowania szczepionki C. V. godzi się
słów kilka poświęcić zagadnieniu szczepień
mlodzieży. Dość często zdarza się ,że szczepion-
kę C. V. stosuje się u sztuk młodych, nie pow-
tarzając następnie szczepień. Stosowanie jednak
szczepionki u prosiąt poniżej trzech miesięcy,
a u ras poźno dojrzewających nawet w wieku
do 4-ch miesięcy, nie daje należytej i trwałej od-
porności, Stosowanie więc szczepionki u sztuk
zbyt młodych może być przyczyną niedostatecz-
nej odporności, dającej się łatwo przełamać
w stosunkowo krótkim czasie po szczepieniach.

dzieży, celem należy-
wyników szczepień.

kcynację po upływie
zczepieniu C. V. Dru-
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surowicą p.pomorową i szczepionką CV daje wy-
niki dobre, jeżeli surowica p. pomorowa zasto-
sowana jest około 7 lub więcej dni przed szcze,
pieniem CV. Sposób ten daje jednak dobre w;,-
niki tylko wówczas, gdy świnie w okresie doko-
nywanych szczepień nie są narażone na zaka-
żenie przez okres gwarantujący nabycie odpo-
wiedniej odporności. W środowisku, w którym
istnieje zagrożenie pomorem, kombinowanie
szczepień surowicy p. pomorowej i szczepionki
CV często zawodzi, w zależności od stopnia zjad-
liwości zarazka, stopnia inwazji polnoru itp.

Większość wypadków niepowodzeń stosowa-
nia szczepionki CV w tuczu przenrysłowyln po-
lega na tym, że zastosowana surowica p. pomo-
rowa bezpośrednio po zakupach ,,tt-tszuje" obraz
istniejącego polxoru w zakupionynr materiale
i często po okresie odbytej kwarantanny stosuje
się szczepionkę w środowisku w zasadzie polTlo-
rowyln, gdyż surowica p. ponrorowa nie przeciw-
działa wydzielaniu zarazka przez sztuki chore
na ponrór. Oczyu,iście w większości przypadków
sztuki chore na ponlór zostają elininowane od
dalszej hodowli już rv okresie krvarantanny, tyll
nie mniej przy stosowanej zresztą z konieczno-
ści w Tuczu Przenlysłowyn metodzie użycia stt-
rowicy i szczepionki CV istnieje znaczne nie-
bezpieczeństwo niepornyślnych wyników tych
szczepień. Przypadki te dotyczą prawie wy|ącz-
nie zachorowań świń na pomór bezpośrednio
lub w kilka do kilkanaście dni po zastosowaniu
szczepionki CV

Zatrzynlaliśmy się nad obszerniejszym omó-
wielliem walki z pomorenl przy pomocy CV
w ostatnich latach w tuczu przetnysłowyrn ,gdyż
ten odcinek hodowli świń i sprawa zabezpiecze-
nia jej przed stratami wyrządzanymi przez po-
mór należały niewątpliwie do najtrudniejszych
i najciekawszych.

Hodowla PGR i hodowla drobnotowarowa pra-
cowały w warunkach wyjątkowo korzystnych,
jeśli chodzi o zagadnIenie pomoru .Jakkolwiek
PGR były jednym z głównych konsumentów
szczepionki CV, nie trudno było przewidzec, że
nie będą w stanie dostarczyć nam ciekawszych
materiałów obserwacyjnych, Hodowla świń na
tym odcinku odbywała się możnaby powiedzieć
wśród znikonrych przeciwności. Hodowla PGR
jest hodowlą ustabilizowaną, prawie wolną od
transportów i przerzutów, bazulącą na wyjścio-
wym materiale własnynr, pozostającą pod sta-
łą opieką zootechniczną i weterynaryjną, Hodo-
wla PGR była pozbawiona trudności ,,losowych",
które nieodłącznie towarzyszyły tuczowi prze-
mysłowemu, zwłaszcza w okresie organizacji.
Nic też dziwnego, że stosowanie na szeroką
skalę szczepionki CV rv hodowli PGR zdało nai-
zupełniej pomyślnie egzatnin i preparat ten

jlB

w opinii tego sektora hodowli jest oceniarly ko-
rzystnie i bez zastrzeżeń. Dobre wyniki szero-
kiego stosowania szczepionki CV są niewątpliwie
przyczynkiem do oceny korzystnej tego prepa-
ratu, przynajmniej pod kątem widzenia całko-
witej nieszkodliwości szczepionki, a w pewnym
stopniu również i w sensie skuteczności, jeżeli
zważymy, że ogólna ilość świń zaszczepiona
w ciągu ostatnich lat w PGR była kilkakrotnie
większa, niż w tuczu przemysłowym. Wydaje
się, że w obecnym okresie i w obecnych warun-
kach ilość stosowanej szczepionki w PGĘ lrrog-
łaby być bez szkody znacznie ograniczona, z za,
chowaniem konieczności szczepień w okręgach
zagrożonych oraz materiału zarodowego. W po-
zostałych obiektach możnaby uniknąć większych
strat poprzez sprężystą adnlinistrację i należyte
zachowanie warunków sanitarno-weterynaryj-
nych.

Zestawienie ogólnej ilości świń poddanych
w Polsce szczepieniom CV w latach l948-1953
przedstawia się na podstawie ohliczeń zttżytej
szczepionki następuj ąco:

Rok ,jI;";:'&
1948 - 4,500 szt.
1949 27.000

1950 348.000

1951 698,000

1952 916.000
1953 1.281.000

Razem 3.274,500 szt.

Jeśli chodzi o hodowlę wiejską drobnotowaro-
wą, to dotychczas szczepionka CV na tym odcin-
ku prawie nie była 1eszcze w użyciu. W wyjątko-
wych tylko, nielicznych wypadkach stosowani,l
na wsi szczepionkę CV kiedy chodzilo o masową
likwidację pomoru, względnie o likwidację cnde-
micznych jego ognisk,

Ten sposób postępowania wyda je się byó
najzupełniej sluszny, gdyż z uwagi na niedo-
stateczne rozeznanie środowiska w terenie,
plzedwczesne pójście tam ze szczepionką CV,
nie oszczędziloby nam zawodów i mogłoby bez-
podstawnie zdyskredytować samą icleę szczepień
aktywnych przeciwko pomorowi. (ilka wypad-
ków stosowania w terenie szczepionki (woj.
łódzkie, lubelskie), pIzy zachowaniLl odporvied-
nich ostrożności i pod osłoną surowicy p. polno-
rowi, po uprzednim zlikwidowaniu rv tych nliej-
scowościach czynnych ognisk, dało dobre wyniki;
brak było upadków i nowych ognisk pomorLl
przez kilka miesięcy po dokonanych szczepie-
niach. Wyniki te należy uważać jako wstępne,
obejrnują one bowienl nrateriał zbyt skąpy, aby
mogły służyć za podstawę do wyciągania wnio-
sków co do właściwego stosowania szczepionki
CV na wsi lub jej przydatrrości rv likwidacji
polTloru w tych warunkach.
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Wrrioski iwytyczne do dalszej
walki z po1-1]orel1-1

Sześć lat doświadczeń i obserwacji terenowych
clostarczyło nalTl obszernych Ilateriałów. Na
podstawie przeprowadzollych prac oraz ze|,lra-
nych obserwacji ze stosowanietlr szczepionki
w terenie, należa|oby zastanowić się, jakie u,y-
ciągnąć stąd rvnioski do dalszego właścirvego
postępowania na odcinku walki z potllorem w ho-
dowli nlasowej i drobnej pf zy polno cy sLcze-
pionki CV. Dotychczasowe ostrożne wprowa-
dzenie szczepionki CV do szerszego stosowania
dało ponlyślne wyniki, Jeżeli jednak ten nowy
i drogi preparat ma dać pełne r_rsługi, to tlie
ll]ozel]ly trwać na obecnym etapie i tlusitlry
plastycznie zaplanować dalszą walkę z po1-1-1o-

retrr, celem osiągnięcia jak najlepszych rł,yników.
Likwidacja l)onloru w dużej hodowli jest tylko
jeclllynl z przeja.,vól,v rvalki z tytn schorzetliellr -jest to w zasadzie ratowanie dLrżej hoclowli
przed stratatni rvl,rządzanymi przez potllól.

żrodlen po]nofu jest wieś, Celeln właściwego
zabezpieczenia krajLr przecl pomoreln jest likwi-
dacja potllorLl na r,lrsi, wykrywanie isystella-
tyczne liku,idolvanic endenricznych epizoocji
l)ollloltl rv tercllie, skąd stanori,i on staIe zagfo-
żenie dla duzej hodorvli i calego krajLl. W Pol-
sce są cale rvojervódzlri,a rvolne od szeregrl lat
od polxofu, a w innych rvojewóclztlł,ach są
Powhpolchh
da i ien ]-
nyuą

Ustallilizowanie sytuacji polnorowej na tc,re-
nie klaju ipollyślne wyniki osiąglliętc dotych-
czas pozwalają obecnie przystąpić do drugiego
etapu walki tj. do propagowanej przez naukę
radziecką d ew a s t a c 1i zarazka ponroru w te-
renie. W tym celu rł,ydaje się koniecznym:

1) Określenie okręgów, które są źródlerrl
endetniczllych ognisk polnoru.

2) W okręgach uznanych za stacjonarne
żródła polxoftl, przystąpić do szczepienia- całego
pogłowia świń dwa razy w roku przez okres
clwóch lai przy użyciu szczepionki CV.

3) Planowaną akcję przeprorvadzić ,,voje

lvództwami; w pierwszytll rzędzie dewastację
poll]oru rozpocząć w województwach sąsiadtt-
jących z wojewodztwanri wolnynli od polnoru,
by tą drogą otrzyrlać rllożliwie największe okrę-
gi w kraju wolne od potlloru.

4) Sporadycznie wybuchające ogniska poll-lol,tl
w okolicach w zasadzie wolnych od polnoru,
lil<widować drogą rygorystycznych zarządzeń
administracyjnych przez szeroko stosowallą lne-

iodę wybijania i równoczesnych szczepień pier-
ścieniowych surowi,cą p. pomarową,

Dla przeprclwadzenia powyższej akcji będzie
potrzebna niewątpliwi e znaczta ilość szcze,
pionki. Akcję tą jednak nlożna i rlależy prowa-
dzić stopniowo a potrzebne ilości szczepionki
uzysl<ać przez zwiększenie produkcji oIaz czę-
ściowe ograniczenie szczepień masowej hodowli,
zwł,aszcza PGR, w okręgach wolnych od zagro-
żenia ponoretrr.

W ten sposób pojęta akcja dewastacji ponroru
stwarza realne nożlir,vości stopniowego uwol-
nienia kraju od pomoru, co w naszych warunkach
epizootycznych wydaje się być osiągalne iclo
czcgo winniśtrly bezprzecznie dążyć.

Niezależnie od akcji clewastacji poll]orlt
w drobnej hodowli, musimy stale zabezpieczać
hodowlę nasową. Należy jednak pamiętać, że
szczepienia przeciw po1-Ilofowe dadzą dobre wy-
rriki tylko wówczas, gdy podniesienly na wyż-
szy poziom hodowlę, higienę pomieszczeń, ży-
u,ienie itp. Wraz z wyżej onrówionymi poczyna-
niatni nieodzownynl jest czuwać nad uzdrowie-
nietrr rynku handlowego żywca oraz rynku mię-
snego jako ważnych czynników sprzyjających
szerzeniu polltoru. Wszystkie czyntriki nlaj ące
na celu jak llajdalej iclącą profiIaktykę oraz
pod niesienie zdrowotności i odporności zwie-
rząl przy równoczesnytn szczepieniu zapobie-
gawczylll przyczynią się niezawodnie do naIe-
żytego zabezpieczenia hodorvli oraz ogranicze-
nia i cloprowadzą z czalefil do całkowitej jego
iikwidacji.

C. MAńAAH

6oPbEA c t]yMoż CBV|HEń B nonbUJE
nPH noMolJ-lH BAKuHHbl c KPHCTA/|/,|

BHoIEToM (C. V.)
Pe:pvle

l''locle óolsr.lrłx no6oporopHblx HccreAoBogtłi l.ło ruore-
pfione oKoro 1500 ceHHeń, Ho9onocb cłcTeMoTHqecKoe
MoccoBoe nPHMeHeHHe KpHcTon, BHoreT BoKlłt4Hbl B npoK-
rur<e, Mgorle KoHTponbHble HccneAoBoHH, yTBepxAotoT,
vo 86 -93l/o BoKqHHHpoBoHtlstx cahHeń npnoóperoer łrvl,
MyHHTeT. Oc.noe.neHHoe ann 6on*ąae ApyrkM'z óoresHglnH
cBHHH He AocTvfo^n nocre BoKl-{HHolłhH xopotJJeń ycroi-
lHBocTH.

Bo sperun roaos 1948-1953 nprłauro a l'lorrru.le 3 runl-
IHoxo caHxeń. Xopourłe pe3y.nbToTbl noryteHo ynorpeó,
,1AA KpacrorrB}łoIeT BoKLlHHy B rocyAopcTBeHHblx ce.nb-

xogg ńcrsox.
OUłqego cryt{oH 9yMH, npH KoTopblx óecaqeperrna_

HblMH oKo3blBonocb npHMeHeHHe cblBopoTKH H BoKqHHbl -
HeT oAHoKo cHre ocHoBoxnń t< npeAeneHno HarA+|1A

ApyrHx BophoHToB BHpyco s no.ntUe
Aerop npeAIoroeT Ho,{oTb AeBocToltnlo Hclo9HHKo

ryuut csNHeń nph noMoułh cHcTeMoTHteBcKHx npHBeBeK

npHMeH99 KpHcTonr-Bł,loner-6oxqlHbl c oAHcBpoxeH-
HblMH ynyq!JeHHeM cocTorHH9 xlłBoTHoBoAcK]lx A r|,łf}!.e,

HH9ecKHx ycnoB4u h noBblUeHHeM BeT-coH-KoHTponb,
:o o6opororvl cKoTo H Mnco.
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S. MAJDAN

CRYSTAL VIOLET VACCINE IN THE FIGHI
AGAINST SWINE FEVER IN POLAND

Summary
Following extens,ive laboratory work on a material

consisting of 1.500 pigs, systematic use was nrade of cry-
stal violet vaccine in the terrain the mass breedinq of

rous 1 ontlo]s proved that 86-930/o
uired Weak pigs or pigs suffer-
her di not acq uire a satisfactorily

immunity after beinq vaccinated with crystal violet vac-
cine, In the yeirs 1948 - 1953 ro-ler 3 millions of pigs
were vaccinated, The use of oristal violet vaccine in
the State Agrictrltural Farm gave goocl results. In the

industrial fattening this vaccine gave worse results-pigs
of trower condition were vaccinated and the pigs were
bought on the market place, therefore they might have
been carriers of swine fever. Owing to crystal viroJet
vaccine swine fever ceased to be a problem in large
breeding centres. Cases of swine fever ware recorded,
in which the administration of serum and vaccine fai-
led to be effective, but there is a lack of sufficient gro-
und to suppose the presence of different variations of
the swine fever virus in poland,

The author propose§ to stalt the eradication of the
microorganism of swine fever in the field, in its sor-
ces i,e.in small breeding centres by performing syste-
matic vaccinatiorns usirrg crystal violet vaccine. Simul-
taneously the bredinq and hygienic conditions slrould be
improved and the sanitaly-veterinary contro] over the
market-place shrclul<] be made efficient.

ZooHIGlENA l ZOOTECHN|KA
ZBIGNIEW CZAJKOWSKI, LEOPOLD UGORSKI

Mikrobiologiczne badanie powielrza pomieszczen zwierzęcych
z zakła,d! zootrigieny wyżsżej sżkoły Rolntczej we Wrocłalvlil

Klerownik: z. Pnof. Doc dr M. oENA
Państwowy Instytut weterynaryjny W.z H w. we wrocławiu

Kierownik: L UGoRSKI

(Dokończenie)
Technika laboratoryjnego

opracoWania pobranych prób
p o \M i etr z a

neJ.

_ Wykorzystując do posiewu następtie filtry
Petri'ego dokonano prób wysiewania oiaskrt fil-
tracyjnego wprost na płytki z podtożen, płukano
oddzielnie poszczególne wafstwy piasku pocho-

12o

dzące z filtru właściwego oraz oddzielnie krążki
ligniny, starano się też zbadać ró,uvnclntierttość
zawiesiny bakteryjnej znajdujłlcej się w plyrrie
fiz1ologicznym, po przepłukaniu nim materiał11
fi ltruj ącego.

Przy posługiwaniu się sączkaiłli solnymi, tech-
nika wysiewu materiału filtratvjrlego jest r]ieco
inna, Po usunięciu z filtru waiv zatykającej je-
go wlotowy koniec i po opaleniu zewnętrznych
ścian części wlotowej sączka, wysypuje się za-
wartość sączka właściwego na l0 do l2-tu ja-
łowych płytek Petri'ego, ustawionych do góry
nakrywkami. Na pierwsze płytki sypie się nieco
mniej mieszaniny solnej niż na końcowe, przy
czym należy tego dokonać przy zachowaniu naj-
większej ostrożności, dIa wykluczenia niebezpie-
czeństwa ubocznego zainfekowania płytek. Wed-
ług bowiem doniesień Oest er1 e'go i B rd u-
nert'a (l5) w powietrzu laboratoriunr nai-
więcej drobnoustrojów znajduje się na wysokoś
ci około 10-ciu cm od powierzchni stołów labora-
toryjnych.

Po wysypaniu na płytki całej mieszaniny sol-
nej sączka właściwego, należy pusty już zbior-
nik filtru przepłukać 2-ma cms jałowej wody des-
tylowanej i opłuczyny wysiać na osobną płytkę.
Po dokonaniu tej czynności przenosi się watkę
dzia\ową (między sączkiem właściwym a kont-
rolnym) do probówki z bulionem. Mieszaninę
solną sączka kontrolnego wysypuje się na dwie
ostatnie płytki Petri'ego. Po przeniesieniu na
płytki w opisany sposób materiału filtracyjnego,
zalewa się go, najlepiej przy pomocy strzykawki,
3-ma cma jałowej wody destylowanej i następ-
nie przez łagodne mieszanie rozpuszcza się cał-
kowicie sól, uwalniając w ten sposób drobnoust-
roje przyklejone do drobin soli w trakcie prze-


